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fBIŁCFŁATA. W Sosnowce kwartalni* Mk.
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OGŁOSZENIA. Za i*den wiersz petite lab |*fo  
cai*isc* na I>e) stronie Mk. 4, w tekście Mk. 5, 
po tekSci* — reklamy Mk 2. Nekrologi Mk. 2, 
Zwycsaln* Mk. 1,50. D robne 30 ienigów za 

w yrar, najmniej Mk. 2.

Adres Redakcji i Administracji: SOSNOWIEC, 
ni. DęblUska Nr. 1.

Adres dla depesz; „KURJER* -  SOSNOWIEC.

Redakcja 1 Administracja otwarta od 8-#j raao 
bez przerwy do T-ej gods. wiecz. W niedziele 
— — I twista od 9-ei do ll-*j ra — —

Kierownik Lltoraekl I. MACIEJOWSKI
W sprawach redakcyjnych redaktor przyjmnj* 
interesantów tylko od I I —2 w poŁ 1 od 6—7 w

PRENUMERATĘ i OGŁOSZENIA przyjmę^. 
Centralna Administracja -glosseA . Polskie! 
Prasy prowlncjenalnoj, Warszawa,' Zgeda t

■

K I N O5zmmG w Sosnowcu.

Od 6 do 12 styczn ia  1920 r 

Pierwszy obraz znanej wytworni „GAUMONT“ w Paryżu

Dusze Vschohu
Wielkie arcydzieło filmowe w 5 ciu częściach podług scenarjusza Leona Poirier ze słynną

* francuską artystką Madeleine Seve w roli głównej.
Zdniflieesjąc* priepjchem i łr t j i t jc in e m  ejkoaaoiem  •gsotyeis* wystawa! Przepiękny finał: śnioró w ir(d kwiatów !

Obrts wlasc Agencji Kinematograficznej „C0RB0* w Warssawis.
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Tylko 3 dni 5, 6 i  7 it-einia OJ* dsieci dozwolony.

Człowiek czynu
Dramat w 5 ciu częściach 

z życia giełdziarzy amerykańskich,

W ieczór amisehn! Tylko 4 d i i  on pon ied iu łkn  5 do o sw irtk a  8 stjczn ie .

I  f  Dosi intfoBie p. X
a z tfc lsc b  w reli glówn j  HENNY PORTEN.

Atrakcji! wystąpi s a io f  duet REOENdl repertuarem Atrakc|a!

Otifcnn sytuacja pslityczna*

W dobie l»kw da:ii  wO'jay ś w ia ­
towe! uterl się p gląd, seio<cjc W »nf  
zi*s?tą y r . e e  najw iększego przyjaciela  
prko)u —  WJ»onfc —  o > drod *»ni« się 
poi tyc*o«m ty c ’a i w* 6 'łyci*  nero 
rioów on podstawie now eh  praw i r a ­
zed etyki tnięclcsusrcdowej.

C ynoikicin po ednawetym , au to ry­
tatywnym, r e g u ł -  jacviu *to ink i między 
nsiodam ’, mającym czuwać nad złymi 
in tso b t« m , t n n h ła u ro łd ą  zaborczą 
naredó*, a ;lam ując»ch  s ę  z pod prasą 
i sasad p o w y ź jtf th  —> miała być L<ga 
Narodów

Ni*«tity, diiękt m iljsrderom *me- 
ryktńikim , w rogi m posobian  m dla 
has**, rzuconych p r te s  ich xnakomitego 
rodaka, p«*o*ta>a L g* Narodów h tylko 
past% m dź«ięki»m-

To t t  di if, po wylania rzek krwi 
i łez znów stoimy przad zagadkową i 
niepewną przyszłością.

Kongres pokojowy nie staną! na w y­
k n ie  zasad W iltona i zawiódł pokia 
dsne w mm nadzieja.

Poniawi* zdaniem Kongresu o trzy­
maliśmy wolność bez wielkich cfiar w 
te j  wojnie, odpowiadało do tego po­
traktowano nas nie jako' sprzym ierzeń­

ców, wyznaczając nam pl»bi*cwł na 
tism iech rdsennie poi ktcb,oe G  Slą 
*kn i C «fz>óikifga, na O awi* Sp 

W •rood, w Prasach Wschód. N t  
dano nam przyctecze.ieg > Gdańsk*. 
R >zkax«no nam walczyć n* w sih idzie s 
bolszew ikaar, a rów noczesne tr yrn# 
się Polskę w »ieg>ośc>, nieroestrzygs 
niem grenie w ethodakb, c o  do któr-uh 
po decyzji, cd i- Sale da G tlicji wscb. 
otrzymuje -ię d i  różne obiecanki, aie o 
ile spełnimy pok>ad*ne w nas nidziej* 
Tak posteoda koalicja * nam*, gdy t* ki 
czasam Czesi dzięki stanowczej pasta 
wie politycznej otrzymali takia gracie* 
o których nigdy ni* ma-rzyli.

Ctecjxy po wojnie—to nowa Austrj*, 
gdzie ścierają aię żvwioiowc.prądy wsa 
lemnej nienawiści Ntsmców, Słowaków, 
R tiłjaó#  i Węgiów, jacy zokUź Ii się pod 
jednym rządem . Czesi dziś prowokują na 
lewo i na prawo, osobliwie zaś nas, a 
świadomie nie chcą zwoływać z wy­
borów demokratycznych konstytuanty, 
bojąc się, 8e znaleźliby się w niej w 
mniejszości. Si w»cz?z«a przygotowo 
j* ai« do rewolucji, chcąc oderw ać się 
od Czach.

Rzekomo pobite i,; podporządko­

wane woli zwycięzców Niemcy Wślh«i 
ma, dziś jako republikańskie osiągnęły 
ostateczną konsolidację wewnętrzną, 
mimo pozofnycb wstrząsów bolssewic 
kieb, nurtujących pod oficjalną nazwą 
.ruchu  spartakowców” i świadomie dą 
źą do odbudowy p a ń ’twa na silnych 
podstawach.

W tym roefcn odrodzenia się Nie 
mtec, które rzekom o otrząsnęły się z 
oków monarchizmu, dzięki miękkości 
koalicji a zupełnie określonemu stano­
wisku Aogl|i, bojacsj się, by zbyt osła­
biony nieprzyjaciel, nie oznajmił n ie­
wypłacalności, daje się zauw ażyć cicha 
żądsa zemsty, okrutnego rew antn , za 
u tra tę  prowincji wschodnich osobliwie, 
co pray tsż tż n ls , świadomości narodo­
wej niemców, dochodzącej do krańco 
wego szowinizmu i przy pomocy wschod­
nia go sąsiada — Rosji, może być z 
czasem groźaem dla Europy a szcze­
gólni* Francji i Polski.

Francja wycieńczona ogromnym wy 
silkiem wojennym, bez sojusznika, R o­
sji carskiej, ai v mając oparcia takiego 
na Polsce od wschodu, jakiego wyroa 
galby jej interes, łatwo m oi* się stać 
łupem Niemiec. Francja t e i  jest szcza 
r  m przyjacielem P*l#ki, ale wpływy 
te j są sa m*łi» w stosunku do Aglji, 
W yobradcielitm  t e j  Franc i jest Cle 
menceau, który zrozumiał groźcią ay- 
toscię eu'opvj«ką i dą iy  do pozyiksnia 
sobin Asglji i Si Zj dnocz. jako sprzy- 
miersfńcóW pew a-ch na wypadsk e 
w entuakej napaści wschodniego są- 
tiad s . * .

Co do Wioch, to te, mimo, l i  wy 
grały w spólde z kombatantami wojnę, 
przechi d tą  ob cnie ilny ferment wew 
oętrzny, ciarpiąc droftyzn* i trudności 
f nansowo ekon miczne. Koalicja maio 
twi liczy na Włochy, jsko na aprzymis- 
r r .e ń c a , a ś* d ,ó  odnośnie A drjat-ku  i 
Dalmacji nie chce nwzględatć, daląc 
a tu t włoskim socjalistom w rękę. Na 
tle nieporozumienia i antagonizmu wło 
»ko jugosłowiańskiego powstał we Wło 
szecb ruch geimsncŁlrki, w yrażający 
się nawat w żądaniu pociągaięcta do 
odpowiedzialności sprawców wojny. 
Zwiększa nienawiść do Włoch, popie 
ranie przez nie króla czarnogórskiego, 
wbrew tsndenc|i do zjednoczenia się 
Serbów, Krcatów i Słoweńców, między 
którymi również cstaw iczne sę zatarg 
bo S« < bo wie chcą stworzyć zjaduoczo 
<>• królestwo, gdy Kroaci 1 Słoweńcy 
są z«*ol*naik*m» republiki fsderat* wnej.

Buigarja poniósłszy ciężką i dotkli­

wą klęskę w tej wojnie, dzięki scii- 
dsrnośc*, pracy, trzeźwości i wyrobie­
niu politycznemu swych obywateli, o- 
trzą«a się powoli z m artwoty, joż m a­
rs*  o zjednoczeniu się państw bałkań­
skich w federatyw ny ustrój polityczny, 
a a  czele którego chciałaby stsnąć.

Rumnaja powiększona kosztem A u- 
etro-W ęgier, Rosji i Sarbji, obudziła się 
lednocseśąi* do życia rspubltkański*go; 
dem okratycznego.

G orzej sytuacja przedstaw ia się na 
W ęgrzech, gdzie podsycany ciągle s  
zew nątrz bolszewizm, doprowadził kraj 
do szeregu klęsk i stra t ekonomicznych, 

j A uitrja , k tóra przeszła lekkie obja­
wy bolszewizowania się. ekonomicznie 
zależna jest całkowici* od koalicji, bo 
nie ma ani żywności, ani surowców, 
których albo koalicja, albo Niemcy do 
starczyć jej mogą.(

W «zędzie jednak życie domaga się 
swych praw  i kształtuj* się tak, jak 
wymagają tego interesy, poszczególnych 
narodów, (cci widać choćbr z* stosun­
ku I landji do Aogtji) mimo, że nie 
xa«r«ze się z nimi arsopag sędziów — 
zwycięzców -lic z y . Ekspansja i tężyzna 
narodowa, sam op^ctucie i wola byta 
n iezaw isltg j, mtmo wszystko cechują 
narody świats, domagające stę głośno 
praw  . słusznie im należnych. To taż  
na t*m tle możliwe są w przyszłości 
konflikt*, które trudne są do zażegnania,

Minister Grabski 
o naszej walucie.
Doia 4 bm, na konferencji p rzed -' 

stawicieli prasy polskiej w min. skarbu, 
min. G rabik i obszerni* mówi) o naszej 
sytuacji wolutowej, wyrażając w tej 
sprawi* swe poglądy.

Mówiąc o obecnej kampanjł, prowa­
dzonej przeciw marce polskiej i w spo­
minając z* np. przed 2 ma tygodaiami 
płacono 16 rak. sa franka a obecni* 
kurs ten jest znacznie niższy, zaznaczył 
m inister, ż* ilość m arek polskich, znaj­
dujących się na rynku ni* przenosi 5 
mlljardów, co ni* wystarczy na pokry­
cie całkowitego zapotrzebowania k ra ­
jowego. Powodem obecnego spadku 
kursu marki ni* są ani nadm ierna ilość 
marek, ani brak dóbr państwa, ani ni*



I. I  O i j j  1  S Z A G Ł Ę B I A  etw»rt»lt dnia 8 stycznia 1920 raka. Nr 7

(M o n o  protoKuffiu rntyflkocylnycb o  sobotę!
PARYŻ. B. T. W. donosi, że | wyznaczona została na sobotę, 

| wymiana aktów ratyfikacyjnych | 10-go stycznia.

Odpowiedź odmowna onteaty na noty Niemiec.
BERN. W odpowiedzi Rady Przez niebranie udziału Ame- 

Najwyższej państw sprzymierzo- rykanów zmniejszyła się ilość 
nych na notę niemiecką z prośbą wojsk okupacyjnych dla terenów 
o zmniejszenie ilości wojsk oku- < plebiscytowych o jedną trzecią, 
pacyjnych dla terenów plebiscy- j  O dalszem ich zmniejszeniu mowy 
towych powiedziano: i być nie może.

brak pracy i chęci do niej. To, co się 
dsiś dzisje, jest objawom zmobilizowa- 
oi* się wrogich aił priaciw państwa 
polskiemu, która za mało poświęcało 
ałi sprawia polityki ekonomicsnej, kształ­
tując swą polityką zagraniczną, co było 
zresztą rzeczą najbardziej naglącą.

Na szczęście objaw tan nis jąst po- 
wssachnam zjawiskiem. Dzieje się to 
jadynia dla intarasn, a ctąściowo kam­
pania prasowa ma pawna cala i pawian 
interes, choć wykasywania w pismach 
polakicb, ta  marka nia ma wartości jaat 
przestępstwem, bo marka polaka nia 
potrzebuje szukać oparcia o ilość słota.

Błądnam jaat otrzymywania, ta  |e- 
dyną podatawą wartości marki mota 
być stosanak ilości wydanych bilatów 
do słota.

Wartość marki jaat data , bo d a tą  
jest wartość dóbr państwa polskiego, 
o która się opiara.

Mówiąc o koronach, rzakł minister 
Grabski: Korony są dla nas obca, pod­
trzymywania ich autorytetu nia la ty  w 
interesie państwa polskiego. Pod uwa­
gą motnaby brać, o ila chodzi o posia­
daczy koron i rubli, jadynia godziwo 
interesy szerokich warstw ludności. 
Rozstrzygnięci® zagadnienia relacji nie 
m ota być oparta na tadnych kursach 
giełdowych, ale czynnikach głębszych, 
nia obe|mu|ących spekulacji. Rozstrzy­
gającym winian być stosunek kupna 
obu monet i na tam nalety oprzeć r e ­
lacją. Jak  wyglądają w oświetlaniu 
tego stanowiska bieżące sprawy7 O ila 
najsłuszniejszą podstawą dla ustalania 
relacji dla najszerszych warstw ludnoś 
ci mota być siła nabywcza, to przy 
zarządzaniach skarbowych, odnośnie do 
koron, jest koniacznam, nstrzadz pań­
stwo przad napływem do Polaki obcej 
waluty. Ułatwiania przypływu koron 
obcych, czyto z Budapesztu, czy Szwaj 
carji do Polski jast tekiem samom prze 
stąpstwsm jak to, co poprzednio m ó­
wiłam.

Ani czasowy, ani chwilowy kurs, 
ustalony dla wypłat rządowych, nia po­
winien być wytasy od kursu zagrani­
cznego. Kura ton był brany pod uwa-

Sl. Zasadniczo ralacji nia motna neta 
ć wytaj, jak 70 fanigów, mimo i t  

chwilowo wynikną z tego pawna straty 
dla ludności.

Obacna domagania slą zrównania 
korony « marką jast nismotliws, gdyt 
korona na rynku zagranicznym jast 
znacznie tańsza, n it marka. Za granicą 
korony stoją bardzo nisko, zaś w kraju 
wysoko.

Gzem jast korona dla Polski? Ta ilość, 
którą ma ludaość nasza, ma dis Polski 
znaczenie. Korona, sprowadzana przez 
spekulantów jast dla Polski znakiam u- 
jemnym, gdyt Polska za to będzie mu­
siała zapłacić. My z naszej strony da 
jamy za nią siłą narodową, oni zaś 
tylko papier, a właściwie resstką złota 
w Banku Austro-wąg., co stanowi pół 
cant. sa koroną. Nia mówią tu o ko 
ronach, szerokich warstw ludności poi

skiaj, ale o koronach spakolaotów, która 
stanowią okradzenia Polski z jaj siły.

O ila chodzi o interesy najszer­
szych warstw ludność!, rząd ja ochroni. 
Urzędnikowi nia chodzi o to, aby o 
trzymał korony, nia marki, ala, aby 
miał zabezpieczone swa k teresa. Wło­
ścianin za swa tbo ie , oddana państwu, 
m ota tądać tylko tyła, ila on faktycz- 

, nia przez to wyświadczył usługi pań 
stwu polskiemu.

Min. Grabski w odpowie d ii rad. Ho- 
rowiesowi oświadczył, te  w okrasie 
min. Bilińakiago, z polecania tagot na­
była Polaka Kasa Potyczkowa w W ied­
nia zn pół miljardn koron. O trudno­
ściach finansowych z powodu braku 
koron w Msłopolsca nia wie, gdyt nia 
zgłaszała się do niego w taj sprawia 
tadna delegacja, ani nia przedstawiała 
mu tago poszczególne minister ja. Natu* 
ralnam wyjściem z połatania byłoby, 
aby Polska emitowała nowa pieniądza 
koronowa. Minister jest gotów w ka t 
dym wypadku doraźaie zaradzić trud 
nościom. Zresztą Sejm zbierze się nie­
bawem i natychmiast minister przędło 
ty  Sejmowi odnośna ustawy, która ju t 
są opracowań*.

Minister zaznaczył, ta  przeciw tym, 
którzy rozmyślnie dąśą do obnitania 
wartości waluty polskiej powinny być 
przewidziane środki karna i minister 
nad tam się zastanawia. Niestety oba­
cna przepisy karna nis wystarczają.

Korty P. II. S. dli oiuezyoiili i 
niuozyciilik szkół powszechiyeb.

Kursy PMS., spełniając swa zadania 
w ciągu trzyletniego dotychczasowego 
trwania, przyczyniły sią do dopełniania 
braków wiedzy słuchaczy oraz do 
zmniejszania sią ilości tych nauczycieli, 
którzy nia poaiada|ą koniecznych kwa­
lifikacji.

Szczęśliwa okolicznności złotyły się 
tak, ta  nauczycielstwu nnszamu przy­
szło z pomocą państwo polskie, u rzą­
dzając tradycyjna kursy uzupeiniąiące 
dla nauczycieli szkół powszechnych w 
r. 1917, 1918 i 1919.

Kursy więc PMS., ministerialne-wa­
kacyjna i roczna, pełna energicznych 
wysiłków praca poszczególnych nau­
czycieli sprawiają, coraz znaczniejsze 
zmnisjssania się liczby nauczycieli, 
dla których nąjwainiajszą rzeczą jest 
zdobycia wiedzy ogólnej, nato­
miast wytwarzają potrzebę połotania 
nacisku na wiedsg fachową, nauczyciel­
ską, oraz umiejętność zastosowania jaj 
w szkole powszechnej.

Polska Macierz Sskolna, stawiająca 
w swa) pracy na pierwszym planie 
oświatą i podniesienia kultury narodu, 
a widcąc podniesienia jaj w motliwem 
udoskonalaniu nauczyciela szkoły p o -,

wssachnel, licząc sią z warunkami roz- | 
woju wypadków, przystępuje ebecnie I 
do rozszerzenia programu kursów w I 
tym# właśnie dachu, przez wprowadza- I 
nia nowego kursu mstodyoznago

Dbając o rnz«z«rzenie programu i 
naietyty rozwój Kurnów, Kierownictwo 
nie mota pominąć nadzwyczaj wainej 
i wysuwającej cię w obecna) chwili nie 
mtl na pierwsze miejsce sprawy uzy­
skanie dla słuchaczy Kursów PMS. 
praw, przewidzianych Uitswą Snjmową 
z date 27/V 1919 r., cs^H więc zabiegi, 
by słuchacze Kursów PMS. na pcdit* 
wio świadectw, wydeoych przez Kiero­
wnictwo Kursów, byli zwalałam od 
specjalnych egzaminów uzupełniających 
cp ma widoki pomyślnego załatwianie.

Z Górnego Śląska.
Entente o położeniu na Górnym 

Sląskn.
BERN, (PAT.)l Generalny sekreta- 

rjat konferencji paryskiej wystosował 
notę do niemieckiej delegacji w sp ra ­
wią niemieckich wojsk i policji na G ór­
nym Śląsku, o których Entonta otrzy­
mała wiadomości. Nota zaznacza, l a  
niemieckie władza wysyłały tam wo] 
ska, które przybyły z prowincji bałtyc 
kich. Pozatem organizowania policji 
bośtoiecseóstwa i straty  ohywatalskich 
przybrało charakter nienormalny, a po 
łoienie jakie z powodu tego powstało, 
nia da się pogodzić z zobowiązaniami, 
jakiś spadają na uiemców z chwilą 
wejścia w tycia traktatu pokojowego.

T e leg ram y .
leaunilił sztaiu gi&sralaip.

(F. 4. T.).
a WARSZAWA, 7.1 1920.

Front Litewsko Biaioranki: Bolsze­
wicy postanowili byli bromć Dtaa- 
burga za wsaelką ceaę i tdko  ooha- 
terske postawa wojsk nas tych i Ło 
tewekieb; stanowczość i zdolność do­
wództwa przypisać nalety tak po­
myślny wynik tej operacji dla nas.

Zwłaszcza podnieść należ * brawurą 
i bohaterstwo naszych pułków pie­
choty, które bez przerwy napotykając 
rozpaczliwy opór przeciwników, łamały 
go każdorazowo bagnetami szczególniej 
odznaczyły sią 1-ssy i 5 ty pułk L e­
gionów. Obecnie rospactliwe kontra­
taki bolszewickie prowadzona przy p o ­
mocy świato przywiezionych wojsk na 
W ytki i Dttbno, rozbiły się o opór na* 
szych oddziałów. Na południa od Po­
tocka, oddziały nasza dokonały śmia­
łego wypadu, rozbijając placówki ,nie- 
przyjacielskie pod Karcsowicami, bio­
rąc kilkunasty jtńsów. Na reszcie, 
frontu -ożywiona działalność wywia­
dowcza.

Front Wołyński: Wzmożone wy­
wiady.

Przaięcii iładzj od nieiea*.
w a r s z a w a  (Pa t i  Poawd Jatek

dnia 30 grudnia roku zea-łego wyje­
chała do P.«ryta delegacja Rcądu Pol­
skiego słozona Z penów Kazimierza 
Olszowskiego dyrektora departamentu 
w ministerstwie spraw zagranicznych, 
J so tr  Połci yń .kiego podsekretarza sta­
nu b * tej dzielnicy pruska), admirała 
Porąb.kiego, oraz p. Basłsdecklago 
naznaczonego na najwyższego komisa­
rza rządu pe l .kiego w Gd*ń<ku. De­
legacja ta  me na celo, ostateczne za­
łatwienie układów z niamcami sapo*

JÓ Z EF M ACIEJOW SKI._ J

Romans Kasztelanki.
POWIEŚĆ HISTORYCZNA.

50) Prawe przedruku sastrzetene
— Niechże mówi, co mu się podoba. Rzpos. 

wojny sa Szwecją mieć nie może.
— A i pawno — rzeki Radziwiłł. To toż nia 

zwlekając trzeba nam posłów wyprawić. Ntomn co, 
niech starościc z Wolzogeasm jadzie.

Jak  uradzono tak też się stało. Jeszcze tegoż 
dnia Choiński z Wolzogenem do Radziejowskiego 
pojechali.

Pościg za kasztelanką polecono W orszylle, ale 
Worszyłło będąc rannym jechać nie mógł, więc sta 
roście innego azlachatkę wysiał, godnago służbistę 
wojewody, nie ustępującego w nissem Worszylle.

Ucieczka Bożewskiej, wytazd starościca n ieu­
stannym był teraz tematem w Sierakowie, K aszte­
lanką i Chłapowskim zajmował się cały dwór wo­
jewody, który żywił nadzieją, że pościg się uda 
i kasztelanka zostania z powrotem na zamśk spro­
wadzona.

W dyskusji nad ucieczką Anuty padały raz po 
raz podejrzenia księcia, że wojadzina musiała być 
jsdaak wa wszystko wtajemniczona. Powodem do 
tych podejrzeń była i choroba Aouty, i nie wy cho­

dzenia jaj z komnat, zbędność odaiadziu lekar­
skich, niedopuszczenia nikogo do chor*|’

Wojewoda, nia posądzający małżonki swej
0 udział w ucieczce kaastelanki, zacsąl coraz bar 
dziej nabiarać przekonania co do ‘słuszności uwag 
książęcych.

Utrwalał je również i Welles. ,
Jednakże Opat ńdci, choć go przekonywano

1 przekonano w końcu, ża wojewodzina pomocną 
była w przedsięwzięciu szalonego kroku paoo*, jtk  
mógł, ta k  bronił ptzed przyjaciółmi malżonną, byle 
by zachować pozory powagi domu.

Zachowywała je również i wojewodzina, dając 
bardzo bardzo oględne odpowiedzi Radziwiłłowi to 
WaliCY, tu wreszcie w ich obecności małżonkowi.

N>e chcieli zresztą indagować nadto paai domu, 
by jej nie urazić.

Kłady |ednak wojewoda znalazł się z maiżon 
ką sam na sam, zachodząc w porze poobiedniej do 
|ej pokojów, korzystając z wypoczynku Swych go­
ści, wywiązała się między małżonkami zupełnie 
szczera rozmowa.

— Więc, wojewodzino, wiądziałaś o wszyst- 
kiem? prsyiożyliście sami rękę do tego haniebnego 
czynu? Przy waszej to pomocy zniesławiono mój 
dom? — unosił się wojewoda.

— Wiedziałem o wszystkim — spokojnie od 
parła wo|ewodsina. Byłam zawsze przeciwna wa­
szym zamiarom co do starościca hulaki, karciarza, 
birbanta, który wam się wysługuje w tek nikczem­
nych próiektech jak ten — z Radziejowskim?

— Waszraość pani moja,..
— Nie próbujcie protestować! Wiele wiem 

a jeszcze więcej przeczuwam!

— C ót tu nikczemnego widzicie?
— Choćby to, że R«d iejowski jast warcho­

łem! Wstyd, wstyd wam wdawać się z inaynuato- 
rem, kłamcą, potwarcą, »e zdra.cą, tyk z* tdrajcą, 
który gotów zawikłać R ip w w a m  te  Szwecją, 
który knul i knuje z kozakami, Moskwą, z kim 
mots!

Woiawodsioa zapalała sią coraz więcej, coraz 
więcej mówiła w podniecaniu, sztyletując wojewodę 
przenikliwym spojrzeniem.

— Gdzie was to zaprowadzi? Dokąd żs to 
Sieraków będzie osto|ą nkbęci do króla jegomości?

— Póki się król nie zmienił
— Póki będeia panował, chcecie powiedzieć! 

W to wiarzą. Tak póki będcia panował tak wy, 
jak Radziwiłł, jąjc Walica, a i Radziejowski nie spo­
czniecie w intrygach!

— Intrygach — oburzył się Opaliński.
— Intrygą jest wysyłania ooza wiadomością 

króla postów do Radziejowskiego!
— Ależ, kobieto, na Boga, co waść pani m ó­

w isz!'G dzież tu intrygi? Ze chcemy spokoju, że nie 
chcemy wojay, że węża zdusimy, bojąc się jego 
jadu!

— Za m ja ambicję byłego kanclerza, znam 
jago naturą warcholską, znam tak dobrze jak waszą, 
jak dumę Radziwiłła, Waitcy, jak waszą niechęć 
do dworu! O — czyż nis mówiliście za mną nie­
raz o tern? Ale strzeżcie się wojewodo! Oby wa­
sza zamysły ratowania ojczyzny nia obróciły się 
przeciw niej!
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C Y S T 0 5 A A - S P I E S S Ziółka moczopędne używane 
przy rzeżaczce. 166&

S A L O S A N T - S P I E S S . Kapsułki przeciw rzeżaczce nie wywołujące 
objawów ubocznych.

Strejki na tle aprowizacyjnym.
SOSNOWIEC. Wczoraj w go­

dzinach rannych na kop. T-wa 
Bezimiennego „Czeladź" na Pia­
skach wynikł na tle braków apro- 
wizacyjnych i żądań pracowni­
ków kopalni krótkotrwały strejk. 
O godz. 2 po poi. został on bo­
wiem ukończony.

Natomiast o tejże godzinie po­
rzuciły pracę obydwie zmiany 
pracowników kop. „Wiktor" w 
Gilowicach, którzy również do

chwili obecnej strajkują na tle 
żądań polepszenia aprowizacji, 
nie otrzymali bowiem przypada­
jącej im żywności. Rokowania 
Zarządu kopalni ze strajkującymi 
są w toku.

O wyniku zawiadomimy czy­
telników później.

Musimy jednak zaznaczyć, że  
to, co przewidywaliśmy, jako sku­
tek dotychczasowej wadliwej poli­
tyki aprowizacyinej stało ^ię już.

cz*tkowao*mi podczas pertraktacji B er­
lińskiej i ?odpii*m* protokołu d 4y- 
csącsgo przejęcia układu na tsrytoHum 
przyznanym PoUca traktatom  W ar 
uM tim .

Moratorium « 6»llc|i przedłużeni.
KRAKÓW. .M onitor* ogłasza roz 

porządzenie Rady miaistrów z 30 
grudnia 1919, tycząca moratorium w 
•praw ią prawne prywatnych pretensji 
pieniężnych w b. zaborca au«trjackim.

0 załogę Gdańska.
PARYŻ. (PAT.) Radjo Pozo. Z Barii- 

na nadszedł oficjalny telegram, w któ 
ryta powiadciano, t a  załoga mafąca 
obsadzić Gdańsk, przaw yiaza pod 
wsględem liczabnoścł normę pokojową. 
•Tampa* zaznacza, t a  tw iardcania to 
)aat oiaałnszna gdyż Gdań«k ma być 
główną podstawą oparacyiną w o|ik  
angielskich i fraacnakicb, k tóre będą 
rozcyłane do taranów plabiacyta.

Kio | i s t  przyezyoą głodu i  Polsma?
W ARSZAW A (t«l. wł.j, Aroaztowa-

no t” na z jtździe  związku robotników 
rolnych d e u tb  znanych organizatorów 
•traików rolnych, sgtstoró<* i prawo 
katorów bałamucących podburzających 
przeciwko „burśuazjt pol.kiei*, ducha 
w isń .tw a i siemisnum I -d, pracujący 
na r o i . S* mmi zy-iti Moazak Frucb 
tanbarg i A b r a h a m  G rana., ci gorliwi 
•optakcnow ie lado*

P im a  ntemiackia zapowiadały na 
miesiąc przed strajkiem rolnym, ta  
w Polsce w tbucha •  re«oluc>a z po 
wodo .głodu powszechnego*. Wtdocc 
ma tak im przvubiacali zapłaceni przez 
nich agitator y tydow«cy. Jednak  za 
wtadii aie srodze. St alk rolay atę ni« 
ndal, a niedoszli .opiekunowie* ludu 
poi,kiego doetali a-ę do kozy.

I i r j a i l  padpaloaf?
W ARSZAWA. K rą tą  pogłoski, t e  

taa tr Marywil pr»y ulica Bielańskiej 
soatal podpalony. Są podobao pawn* 
poazlaki w tym kieronkn.

W ładza rozpoczęły dochodzenia ca 
lam eprawdzam a i wyjaśniania tych 
pogloaak,

l i i i  l i r o d t a  i  sprawi pokaju.
BERLIN (tal, wł.). Z kół rządow ych 

berlińskich do nłaktórych plam doazla 
wiadomość, t a  Liga Narodów przewi 
dnja oatataczna wprowadzania w ty ­
cia trak tatu  pokotowogo i u w ata  dal 
■ty opór i dotychczasowe atanowiako 
•n tan ty  za niadopnaccsalaa.

Liga Narodów nia dopuści do po 
dobnago aprzym iarzaaia przeciw jadaa 
mu z mocaratw. Z tago w*g‘ędu rząd  
niamiacki m aii wyczakiwać, in te rp re ­
tacji i warunków pokojowych w tym 
kierunku mocaratw (przym ierzonych,

Io w  ustępstwa estenty.
PARYŻ, Przyjęta oatatacznie p rsaz  

R adę Najwytazą form uła o odazkodo-

BRONISŁAW GUCZE
U rz ę d n ik  T e leg ra fu  P aństw ow ego

Pa k ró tk ich  ]eoi e ię łk ieh  oierpisniach, opatrsony iw .  8 ik rsm * sta» i, r u n ą ł  w  Boga 
dnia 6 fu  s tjcan ia  1920 roku, przeływ sz. la t 26.

Wyprowadzenie zwłok i  dom a Nr. 58 p n y  ul. Starososnow ieokisj nastąpi duia 
8-go b. m. o gods. 4-oj po potud. aa cmentarz miejscowy, Nastypaago dnia t. j .  w 
p iątek 9 b. m w kościele parafialnym (ostanie odprawione nabołeśat ro żałobne aa 
spokfi jego duszy, o goda. 9 e) rano. Na smatne te  obrządy, zapraszają krew nych, 
przyjaciół i znajomych zmarłego wielce stroskani

M atka, <*adxina i n a rz e c z o n a .

waniu za zatopione okręty w Scapa 
Flow, przewidnto wydanie prxwa niem* 
ców t * lico... 192 000 tonnasa. Spray 
mierzeni otw ied .?.»)*, t e  aą o tyle go­
towi do uetępat*’ o il* żądanie wyda 
nia 400,000 tonn oka te  się dla ekoao 
micznycb żywot-iych interesów mary 
natki niamieckiaj atkodllwe, albo we j 
dług t>any pań«t«r ententy okeżn s ę  ! 
zbyt wy górawausm W ketdyra razie 
przyznane ustępstwo nie przekroczy 
liczby określoną). Bliśsz* a^c««goły za 
wiera lisi, podpinany przez Clemen* 
esao. który po wymianie protokołów 
ra t i  kecyjnych doręczony będzie Lar* 
•narowi.

0 k r s i j t f  d li iu slr |t.
PARYŻ. (PAT.) Agancja Havaaa 

donosi, Rada Najwytaza postanowiła 
wystosować do Stanów Zjednoczonych 
ponownie apel, by Stany Zjednoczona 
oddaliły  odpowiednich kredytów na 
zakup środków iyw ności dla Austrii,

P itlu ro v c i z u k n i ic in l  prziszli 
do boliziviitó«?

LWÓW- .K u r. Lustr,* podaje wia­
domość z B ż s a r tf t tu , Z * oddziały'pow 
•tańczą ukraińskie wyparły wojaka Da- 
mkma z całe! Ukrainy, naw et x Odes* 
ay, a w Kijowie utworzył aię pod pro­
tektoratem  bol.sew ików rząd  czysto 
okrz óski, w sk?«d którego wasali dawni 
miaistrowłe P»vliay: p  emier Micha! 
Skasncńko, jsko zastępca M atapa. 
Oock niego zastoda minister Bezpalko 
W  Chmielniku rezyduje dr. Makuch, 
galicyjski ukraiuiec, który.podobno pray 
pomocy resztek wojaż g«iicyi*ko-ukra- 
ińakich zarządca Winnicą * Zmerynką,

„W pcred" donosi, t e  aoc. P-rowskij 
i tuw. w ręce kijowskiego rządu ukra- 
.ńak ego zlotyli wszelką wiedzę.

B.ilszewicy kcrzy.to jąc « ccfama aię 
armij D .m km a zajęli nad Bugiem: Di
ków, Janów, Misiaków i są w cdUgtoś- 
ci 40—50 wiorst od Bardyczowe.

Na caiym obszarze zajętym przez 
Ukraińców zarządzono e w a k u a c j ę  
wszystkich wiads cywilnych i woiako 
wych. Na m e|ace arm |i chotnic&ej 
ma przyjść armia polska.

Słowaczjzna chci odarwić się od C zitb
WIEDEŃ. Politycy słowaccy złoty li 

mamorjai konferencji pokojowa! w Pa 
ryśu  o tern, t e  S 'ow aczyzna znajdują, 
aię w przededniu rewolucji.

CzesS stracili na  Siow aczyinie 
wszelkie aympatje, Słowacy trzym ają 
aię uchwał awo|ago kongresu odbytego 
w Świętym M arcinie Turzańskim  na 
Slowaczyźnie. W prawdzie kongres ten 
został rozbity prsaz czeskich kołnierzy, 
to mimo to  myśl oderw ania się iłowa 
ków od czechów rbśnia na sile. Prób 
na plebiscyty, zarządzona przez pro­
boszczów w parafiach wydały rezultat 
jak najgorszy dla czechów. W iększość 
•łowaków ‘oczekuje chwili oderw ania 
aię od republiki czeskiej.

Między tołniarzam i czeskimi .1 sło­
wackimi panuje wielkie naprężanie.

W dniu 4 stycznia 1920 r. rozstał się z tym światem

J ó z e f  K a r n i k
współwłaściciel naszej firmy.

W zmarłym straciliśmy dzielnego, niestmdzonego 
wspólnika, którego pamięć wiecznie zachowamy.

.1980

Powstania słowików przaciw czachom 
jest prawdopodobne. Nie wiadomo 
t lko, jak się atowacy zorjentuja, czy 
w k i-renau  W arszawy, czy w kłerun 
ku Budapesztu. *

Polacy popierają aspiracje niepodle­
głościowe słowaków.

Kryzfs sac)iliim i 11 M ęgrzicb.
WIPDEN Budapeszteński dziennik 

„Nonueb Ui«»g“ donosi, t e  socjaetycz- 
na partja w*gier*ka znajduje się w
ro«H »drie. C*ie organizacje sawodo* 
w« * głosiły Vorporatywne wystąpienie . 
z parij>. Między innemi .w * stąpiła or I 
genizicj* roboto ków kol»j ,w»rch i naj* 
W łk«*łcb ;sń*twow ych warsztatów 
.G* er* — i 10 tysięcy robotników 
tiaa--. ajowycb.

Miliony bolszew ickie w W iedniu.
BUDAPESZT Z i  ś ladow a o go-

sp d -C9 f a.HO«ei kk csaoów bola<e 
wicaich «» B idap -s o e  wynika, i t  ko 
OD'.ere-. lnd-iwi prsem  ciii »w«ga esaao 
l97 mJionów ko. on dl» caló* agita 
cymsch do Wieda<c, 23 miliony koron 
zostało roadcialoa cb m>ędcy zwoisa 
ników koutioar»y tudowych.

Rruizs MlfKZBL
— Presąa ministrów Clemenceau 

ped*jonował w poniedziałek, polskiego 
mmiatra spraw zagranicznych p. Patka.

— Palny Sejm zwołany zoaUnie na 
dzień 8 go «t?csaia, Na porządku 
dziannym pierwazago posiedzenia znaj 
dzie aię spraw a o obywatelstwie poi 
likiem.

— Białoruskie koła polityczne w 
W arszawie otsym iło z R^gi depeszę, 
donoszącą, te  kocfancja psń ltw  B il 
tvc.it ich W D arpracie uznała niepo 
dl*głość pa» vo*ą  B ia łe j Rasi. Rów- 
niaś i rząd Ftand i uznał niepodległość 
Białoruskie! Republiki Ludowej.

— Stanisław  h . Czacki ofiarował 
do dyspossycj g«n. H żllsra około 100 
mogów ornej ziemi we wsi Wali ca 
w pow. Włodzimierskim na W ołyniu 
dla inwalidów wojennych.

ślblńskl, Szaldl I M n

krisilowMle 
Sosflowiecklaj Czarnej Gliłij.

W czoraj około g id s . li i pół rano 
eganci policji śledczej i U rsędu Walki 
z Lichwą, wraz z policję sło tby ze ­
wnętrznej, na czele z komendantem 
policji powiatowe) p. St. W m tussks do 
konsl) na ul M odtzeuw skiei obławy i 
* eaatowsń .masowych tak  zw. Czarnej 
Giełdy, akiadmiąc*| się z około 400 
osób wytacinie niem 1 śfdów , upraw ia­
jących osjro tm a taze niedozwolona p ra ­
wem, antipsńitw ow e spekolscjs i izm u- 
gal ze srabratn, zlotom i w aŁtam i ob- 
o m .

Uu M odrsejowaką obstawiono gęsto 
policja, zamakając ja) wyloty, a are- 
■atżwanych na wspomnianej ulicy ge- 
s* f uittray sk>«row«no p >d silną esk >r- 
tą  policji do Komendy P^i cji powiatn* 
w*j przy ul. D ęblńskiei gdzie przepro­
wadzono ścisłą o«obistą rewizję u każ­
dego s aroa it iwcnych.

DOM KOMISOWY

£ n t  /V la « u f K ; ie w ic £  i  S m
poszukuje 1969

kupna domu z placem
przy ulicach Nowopogońskiej. 

Racławickiej lub Alei.
Zęłoazonia do .K u rje ra*  pod .S p rzed a ł domu*'

D O K . N B E 9 Y C .

Wł. Bitny-Szlachta
B . ordynat kliniki chorób skór­
nych, wenerycznych i moczo- 

plciowych. U ż . prep. .914. 
Analiz, mikroskop.

9—i i  g. r„ 6— 8 pp., kob. 5 — 6 pp
1212 III. Miłichofskiigo Ni IG.

i a u w e  w aw aw  m. 1 a i  ■ 1 aa’ aa" su
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Na podatawj* papiarów i watnych 
dokumentów, porzuconych w aali abor 
na) prsad rawUIn ł snalasiooycb przy 
rewizji u araaitowanych policja pro 
wadti dochodzenia.

Z 'ednago tylko dokumentu widać, 
)ak powetnemi •«aumi operowali czar­
ni gieidziarte Oto np. rezultat pracy
w ciągu S ciu dni i operacli zanotowa­
nych przez j«dn«0o s  gieidziarzy: 

Itrael 83 133 mk.
I*aak 9b 540 mir.
Natan 8? 184 mk.
HUrm 90 307 mk.

Scmy te oznaczają ilość wymienio­
nych pisniędsy. Aresztowanych, po 
saootowanlu ich nazwiak i rewizji oao- 
biatef, zwolniono.

KRONIKA.
— D ar Narodowy dla Piłsudskie

go Głowo* Komitat D*ru Narcdow* 
go dla P'1-ttidikiego w Warszaw!*, Bo 
duena 6 m. 2 zwraca się do w*zysf 
kich Komitatów Piowincjonr.Inrcb, in 
•tytneji psńitwowycb i »poł«ctnyth z 
prośbą o •taranem zachowanie d a Ko­
mitatu wszelkich odezw, publksci 
związanych z akclą Daru Narodowego.

Komitat ma zamiar wydać w twoim 
czatie księgę pamiątkową z opittm hi 
aterji rozwoju i działalności wszystkich 
komitatów, iuitytucii i ozób biorących 
ndtial w pracy crgcnizacyjcej. Kdęga 
ta. ma być odzwtarciadlaniam chwili 
dziejowej, stosunku rozmait«ch warstw 
do idei pcńitwowości pcltkiej. Pary 
cennych przyczynków w tym rodzaju 
Komitat juś otrzyma).

— Restauracje niektóre, nie mó­
wiąc o niezwykle wysokich cenach, fi­
gurujących w jadłospisach, podają zupy 
z dodatki mi, Oto w dołu Nowego Ro 
ku w jednej z nich podano gościowi 
zupą grochową z.. węzłem gordyjskim, 
w postaci aznorka grubego, związanego 
w dwa aploty.

A mota to |est symboliczny sposób 
składania tyczsń noworocznych.

— Zalegające listy i gazety. W 
Warszawie otrzymano w tych dniach 
pocztówką z Ktlisza z dn. 27 listopada 
z Przasnysza z dnia 25 października i 
* Mińska z dn. 26 października. Do 
Warszawy listy idą po 4—7 doi w cza- 
ais gdy z Warszawy otrssrmtć mośna 
listy w ciągu 2 —3 dni. Gazety osobli­
wie niedbale są wysyiane i przychodzą 
pocztą z ogromoem opóźnieniem.

— Kółko R łnicze w Myszkowie . 
podaje do wiadomości, śe oskarśony o 
napad Józef D*ja z Myszkowa b?ł tyl 
ko ctlooktem nie zaś prezesem Kółka 
Rolnics* g<>.

— Ogólne zebranie członków tu 
tsjszego Komitetu Pomocy Dzieciom 
oobęoaie aię w Sosnowcu daie l2  b m. 
o god*. 3 po poiudniu w sali Stowarz. 
Techników (Cay*t« 9) Porządek obrad 
przewiduj*: 1) O uzvtenie or. tokuiu z
zabrania organizacyjnog >, 2) sprawo i
danie z działalności K. P. D, po d i t t ń  
t st.cs.nla 1920 r., 3) oprawę przrzua 
czruia funds-*.6w £  to, 4) wybo y, 
5j wolne wni »k*.

— Rezultaty kw esty p h. .R atuj 
cie Dzieci”. Rada M j co w* O -• 
k cń u a  w Cseledzi w cza«ie zeszło­
rocznej kwesty „R taicie D sieci" *e- 
brał* fundusz w wysokości mk 4870,68 
kor 76 34, rb 983.

Z przycsrn uns.alsśoych od RMO 
w Cteladzi fundusr ten wpłacony zo­
stał do kasy RPO iut po wydrukowa­
niu sprawozdania.

— Konfiskata parafiny. Urząd 
Walki z Licbwą w tych datach zase 
kwestrowal 7000 kg. parafiny kapcowi 
Klepfiszowi, zamieszkałemu w So 
anowcu, który ukrywał takowe na pa­
sek i sprzedawał z zyskiem około 60 
procent.

— Teatr H. Czarnackiego wysta­
wia dzisiaj pierwszy ras w Sosnowca 
znakomitą operetką „Wesoła para" w 
której w ystąpią niezrównani: pp, Leo 
nowics i Mdier. Niemilknące huragany 
śmiechu wywoływać bądsle ich znako- 
asita gra, udział przyjmują w operetce

najlepsze siły naszego personelu, jsk 
pp. Wąsowłczowa, która wystąpi po raz 
pierwszy, Olądtki, Wiśniewski, Woliń­
ski, Kaczorowski i  inni.

W piątek przedstawienia ni* bądzie.
W sobotą zawsze mile słccbaay, u 

nas po raz pierwszy „Ptasznik z Tyrolu.
W niedzielą: Księżniczka czardasza".
W poniedziałek w Będzinie i w* 

wtorek w Dąbrowie „Panna w kosza 
rach*.

O F I f l R Y

W płacono do „Kurjera Zagłębia*. 
Na biednych

Kr. 4 6 2  p. B— sk i mk. 15, atriym snych od 
p. B. z s  a s tą p is iie  m iejsc* w wagonie.

Nr. 463 Zamiast k w istśw  dla koohsnego  
kolegi Bronisława Gaceego składają Franciszka  
Tomaszewska i  W ładysław S icse zek o ek i mk. 85.

Domy i place
różnej wielkości do sprze­

dania zaraz. 
W iadom ość „Kurjer Zagłębia”, j

Dr. AN9BZEJ HEJHflR
chorobj uszu, hosi \ gardła

SOSNOWIEC, KOŁŁĄTAJA 10
(M ikołajewska),

Od 4 — 6 pp. oprócz świąt. 1869

m u B ^ m ^ ^ uM m w m u g ^ eswgg^
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Konserwuje skórę i daje piękny 
połysk tylko terpentynowa

P A S T A
f a b r y k i  o h s m i s z s s j

G ó r n i k ”
FABRYKA W YRABIA:

FARBY olejne emaliowe, LAKIERY, 
— ZAPRAWY do froterowania, — 
TŁUSZCZ do konserwowania wszel 

kiego rodzc-ju przedmiotów 
skórzanych

T. KRZEMIŃSKI
W DĄBROWIE GORHICZEJ ul. R u lc lu n H  »  10.

Żądać eenaik6w . 1537

1559
.s s v e m is n m a s H M S fn m s s a i i m s s n « B E n n s B w iH B s n n B m  icsmuawssnnKwssawKBiassnKnssswM n f l a w n a a n n s m a s a n a r m s i

Urząd Walki z Lichwą i Spekulacją.

Ogłoszenie.
W obec tego, iż w ostatnich czasach wiele osób pod­

szywa się pod miano funkcjonariuszy Urzędu W alki z Lichwą 
i Spekulacją i w ten sposób dokonywa rewizji w sklepach, 
mieszkaniach i t. p. Urząd podaje do publicznej wiadomości, 
iż funkcjonarjusze Urzędu w każdym poszczególnym wypadku 
obowiązani są przed przystąpieniem do swych czynności 
okazywać

LEGITYMACJn
z fotografją i pieczątką oraz podpisam i: Naczelnika Oddziału 
i Sekretarza.

Urząd wzywa publiczność, aby w wypadkach wątpli­
wych, gdy rzekomy funkcjonarjusz nie będzie mógł się wyka­
zać taką legitymacją, uciekała się do interwencji policji pań­
stwowej i przekazywała jej podejrzanych osobników.

Naczelnik Oddziału A. B rzozow ski.
UWAGA: W ydane prz»z Urząd W alki z Lichwą i Spekula­

cją na 1919 zaświadczenie tudzież legitymację z 
1982 dniem ogłoszenia niniejszego unieważnia się.

Dn. 18 stycznia 1920 r. w  lokalu G ospody M ieszczańskiej 
ul. W aw el Nr. 3 w  Sosnow cu odbędzie s ię

Ogólne Roczne Z branie
członków Gospody Mieszczańskiej o godz. 3 ej po południu

% następującym porządkiem dziennym:

1) Wysńr p rzew odniczącego,'eeeaorSv j sekretarza, 2 )  Sprawozdanie zarządn i zatw ierdzenie  
bilansu, 3 )  Zatw ierdzenie budżetu na rok 1920. 4 )  Wybńr zow ego Zarządn i K om isji Rewi­

zyjnej, 5 ) Dalaze loey Gospody M iassezaśskiej, 6 ) Wolne w niosk i.

W razie nie dojścia do skutku zebrania w oznaczonym term inie, nowe zebranie wyznacza  
s ię  na ten -że dzień i w  tym ssmym lokalu na 4-ą  po poladnio. Zebranie to będzie prawomo­
cne b et wzglądu na ilo ió  obecnych ozłonk6w . en

O sobistych zaproszeń nie w ysy ła  się. Z A  R Z Ą D  S

ill'BiT’i E"* — — W S — S S m iil— II1* wuniii am w aaaR g— m m ą ,

JMDo d u że j fabryki w ó d e k  i l ik ie ró w  w  W a r s z a w ie

Dystylator.potrzebny zdolny
F A C H O W I E C

1958 Warunki dobre — do umowy.
Oferty z dokładnem curriculem vitae i podaniem dotychczasowej dzia­

łalności: „Reklama Polska" Warszawa, Jasna 10, sub. „Nr. 4058“

W

•  Oferty 
łalnc

Czisepismo Bsriiczo-Huffllczs
jest wraz z dwutygodniowym dodatkiem

C zasopism o N afto w
iedynym w Poleee organem poświeconym **n vo»
górniczego, hutniczego i naftowego
przemysłu oraz związanym z niei ga­

łęziom wiedzy i techniki.
Przedpłata roczna Mk. 60, 
zeszyt pojedynczy Mk. 4.

Biuro Redakcji i Administracji w W ar­
szawie, Bielańska 18, w Krakowie, 

Jagiellońska 5,
K on to  P . K . O . Nr. 141 049. 19*1

DROBNE OGŁOSZENIA
Um m

P o s a d y  i p r a c e

Potrzebni zdolni tokarze
i ślusarze do Sosnowieckie! Fabryki Armsiur 
St. Kraupe. Aleja Nr. 5 w Sosnowcu, t963

Rysów ma i pracownia haftów
artystycznych białych i kolorowych. P rzyjm ie  
uczennice M. Brzozowska Małachowskiego 4

■  189*
Państwowy U rsądPośrednictw a Pracy
Sadowa nr. 6 poleca służbę domową, rzemieślni 
ków, a także n iew ykxalifikowanych robotników 
i robotnice, kandydatów do terminu oraz ru­
tynowanych biuralistów, biuralistki, maszynistki 
techników i t. p. -Pośrednictwu bezpłatne.

I3<KL_
O grodnik  obeztt ay

poszukuje posady, pow. Będzin. Czeladź, ulica 
Kacza 28. 1962

Potrzebny roznoaiciel gaz«t 
Wiadomość; / Administracja Kurjera Zagłębia.
__________________________  _ 1985

P otrzeb n e p an ien k a
do sprzedaży gezet w  Kantorze w Będzinie 
Wiadomość: Administracja Kurjera Zagłębia.

1986
gem

K upno i s p r z e d a ż .

T anio  d o  sp rzed an ia
Świnia dwa miesiące prośna. Drugi pomiot. 
Świetna karmicielka. W iadomość Kur jar Za 
głębia. 1973

K rzesła  o d  1 8  m urek
łóżka od 75, szafy, otemsny. rozmaite meble 

przedmioty. Kupuje i sprzedaje ulica > go 
Maja Nr. 18. , Luśniak i Id iczek  1672

Beczek każdą ilość po smole 
smarach kupi B. Pełka, Sosnowiec — Pogoń 
ul. Długa N n _ 3 4 _____________  1727

Kupię meble z 2 pokojów
szafy, otomanę, tremo. Adresy proszę składać 
w kantorze wymiany pieniędzy R. G. O. na 
stacji W. W._____________________   1972

Zaraz z  powodu wyjazdu
za granicę sprzeaam całkowite urządzenie skle­
pow e, zupełnie nowe. Wiadomość, Dąbrowa 
ul. Ulmana L. .4 Dziurdziński. 1964

Bi^szaoki po słoninie 
amerykańskiej na wyrób kupuje zakład bla­
charski B . Pełka. Pogoń Długa Nr. 34. 1965

Sprzedcm sk l.p
w śródmieściu nadający się dla Stowarzyszeń, 
Wiadomość w Administracji Kurjera. 1967

Natychmiast kupię
Kurjary Zagłębia z czwartku dnia 11 grudnia
Nr. 294, z wtorku dnia 16 grudnia Nr, 29S i z 
czwartku dnia 18 grudnia Nr. 301 Administra- 
cja Kurjera Zagłęb a. 1977

Ktoby miał do *prz?daaia 
około 20 tu sztuk ławek szkolnych, dwu lub 
trzech osobowych, używanych lub nowych, pro­
szony jest o podanie swego adresu i warun­
ków do Biura Głównego Towarzystwa Sosno- 
wieckiegp. ulica 3-go Maja w Sosnowcu. :976

P o l s k i  Zuklad  Zegarm istrzow ski:
B Rutkowski B ę d z i n  Kołłątaja 17 poleca  
duży wybór ściennych i kieszonkowych *e» 
garków orsz reperacja. Również duży wybór 
harmonii chromatycznych i dwurzędowych. 
Reperacja i przeróbka tychże. 19M

R ó ż n e .
llUMt

Zgubiono paszport
wydany przez magistrat m. Sosnow ca na im ię  
Bronisława Czapli t9"5

Zginęła książka
żywnościowa i kupony Stowarzyszenia Rzemieśl­
nik wydane na imię Bronisława Kunc, osób  
dw ie. Zwrócić do Administracji Kurjera. 1974

W szelkie roboty
I mechaniczne i niklowanie przy|mu|e firm* B a­

ran 1 Edelman. 1976

Wydawani ANTQNI MAZURKIEWICZ Tl. „KURJERA ZAGŁĘBIA” ml Dęblińska Nr. i ,


